
Ewolucja w stronę profesjonalizmu

Idea konkursu zrodziła się z potrzeby prezen-
tacji możliwości bezpyłowych urządzeń marki 
ABRA oraz wymiany doświadczeń między 
praktykami a producentem. Przez lata formuła 
zawodów ewoluowała. Początkowo uczestnicy 
musieli przejść cały proces – od projektowania 
w programie CorelDraw, przez wycinanie folii 
na ploterze, aż po finalną obróbkę. Z uwagi 
na dużą czasochłonność zasady uproszczono. 
Dziś zawodnicy startują z gotowym wzorem 
i wyciętą folią, a sędziowski stoper rusza w mo-
mencie rozpoczęcia naklejania folii na kamień.

Współczesna arena zmagań to test nie tylko 
umiejętności, ale i odporności na stres. Choć 
wszyscy pracują na tych samych ustawieniach 
ciśnienia i identycznym wzorze, każda praca jest 
inna. Komisja konkursowa w pierwszej kolejno-
ści ocenia jakość: równomierną głębokość liter, 
brak przepiaskowań oraz kompletność znaków. 
Nawet jedna pominięta kropka dyskwalifikuje 
z walki o podium. Dopiero przy nienagannym 
wykonaniu o zwycięstwie decydują sekundy.

Technologia w służbie bezpieczeństwa

Obserwacja uczestników przy pracy to fascynu-
jące studium różnych technik – od autorskich 
metod „wydłubywania” liter po specyficzne 
prowadzenie głowicy. W ostatnich edycjach 
organizatorzy wprowadzili istotne udogod-
nienie: specjalne ramię do piaskowania. Roz-
wiązanie to nie tylko pomaga w utrzymaniu 
stabilnego toru głowicy, co przekłada się na ja-
kość napisu, ale przede wszystkim gwarantuje 
bezpieczeństwo publiczności, zapobiegając 
przypadkowemu uniesieniu dyszy w ferworze 
sportowych emocji.

Co istotne, zawody przełamują stereotypy. 
Na przestrzeni lat dyplom Mistrza wielokrotnie 
trafiał w ręce kobiet, które stanowią silną i nie-
zwykle precyzyjną grupę zawodową w polskim 
kamieniarstwie. Ich obecność na podium po-
twierdza, że w tej profesji liczy się cierpliwość 
i „pewna ręka”, a nie tylko siła fizyczna.

Branża kamieniarska to nie tylko ciężka praca w bloku skalnym, ale przede wszystkim kunszt detalu 
i precyzja wykończenia. Już od 17 lat firma ABRA z Opola udowadnia, że liternictwo to sztuka wymagająca 
opanowania i technicznej doskonałości. Podczas ostatnich targów Stone Poland w Nadarzynie odbyła 
się kolejna edycja kultowego już Konkursu na Mistrza Piaskowania, który w tym roku zyskał wyjątkową 
oprawę z okazji 30-lecia działalności organizatora.

W NASZEJ BRANŻY

Relacja z XVII edycji Konkursu  
na Mistrza Piaskowania

Precyzja mierzona w sekundach

Adriana Czekaj

36 kwiecień – maj 2026



Jubileuszowy finał w Nadarzynie

Rok 2026 jest dla firmy ABRA szczególny – to trzy dekady 
obecności na rynku, zapoczątkowanej wprowadzeniem 
pierwszych bezpyłowych piaskarek, a później, w 2008 r., 
innowacyjnych stołów automatycznych. Z tej okazji nagro-
da główna była wyjątkowo cenna: piaskarka bezpyłowa 
Sandmaster Compact o wartości 14 500 zł.

W szranki stanęło 17 profesjonalistów. Po niezwykle wyrów-
nanej walce, gdzie o końcowym sukcesie decydowały detale, 
klasyfikacja końcowa ukształtowała się następująco:

• I miejsce (Mistrz Piaskowania):  
Piotr Puchalski (Kamieniarstwo Nagrobkowe 
Puchalski, Sokołów Podlaski).

• II miejsce: Fabian Kmiecik  
(Zakład Kamieniarski Kmiecik, Żarnów) 
– nagrodzony 3 rolkami folii serii Hard.

• III miejsce: Łukasz Czerepak (Giżycko) 
– nagrodzony 2 rolkami folii serii Hard.

Refleksja nad warsztatem: dlaczego detale są kluczowe?

Sukces w konkursie, podobnie jak w codziennej pracy 
zakładu kamieniarskiego, zależy od zrozumienia fizyki 
procesu piaskowania. Właściwy dobór dyszy, ciśnienia, 
grubości folii czy ścierniwa to fundamenty. Wielu doświad-
czonych fachowców podkreśla, że to właśnie takie spotka-
nia pozwalają zweryfikować własne nawyki i podpatrzyć 
rozwiązania, które skracają czas pracy przy zachowaniu 
najwyższych standardów estetycznych.

Nowoczesny park maszynowy, taki jak prezentowane sys-
temy marki ABRA, znacząco redukuje ryzyko błędów, jed-
nak czynnik ludzki pozostaje niezastąpiony. Umiejętność 
zachowania zimnej krwi, gdy kunszt rzemieślnika oceniają 
koledzy po fachu oraz surowa komisja, jest najlepszym 
świadectwem profesjonalizmu. Gratulujemy wszystkim 
uczestnikom odwagi i pasji, z jaką podchodzą do swojego 
rzemiosła, wyznaczając nowe standardy w polskiej branży 
kamieniarskiej. 



Łukasz Czerepak – 
zdobywca 3 miejsca

Tomasz Czekaj wręcza 
nagrodę zwycięzcy 

Piotrowi Puchalskiemu
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